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WIADOMOŚCI KRAJOWE 
NAJJAŚNIEJSZY Pani "zgodnie: z wnioskiem. JO. 
Xięcia Namiestnika'Królestwa, NAJMIŁOŚCIWIEJ do- 
zwólić raczył znajdującemu się 'we Francji wy- 
chódcy Polskiemu Marcellemu Chraszczewskiemu; 
powrócić do Królestwa Polskiego na zasadach Nas- 
wyŻszEGO Ukazu z d.'15 (27) maja 1856 r. 


0 se Rada admipistracyjna Królestwa, na. przedsta- 
wienię Kommissji Rz. S, W; i D. postanowiła: 1) real- 
ności: Tulniki, Wolą:Tulnicka, Działyń, Gródek, Ju- 
ligpol„młym Łupka, Nadzieja, Sewerynówka, Włady- 
sławów, Wola Siemieńska i Wierzchowiny, w gubernji 
i powiecie Lubelskim okręgu Lubartowskim położone, 
odłączyć ód tegoż powiatu i okręgu, a wcielić-do po- 
wiatu i okręgu Radzyńskiego tejże gubernji;—2) real: 
ności: Siemień 1 Kupicha w gub. Lubelskiej, powiecie 
Radzyńskim, okręgu Włodawskim położone, odłączyć 
od tegoż okręgu, a wcielić do okręgu Radzyńskiegó 
wspoimnionćj gabernji i powiatu. oge BS 
c= Rada administracyjna. Królestwa, — zważywszy, 
żewłaściciel wsi Kraszewa zrzekł się poboru opłaty 
mostowego: podług taryfy klassy: IVćj, udzielonćj mų 
-na zasadzie postanowienia Xięcia, Namiestnika Kró- 
lewskiego „zd 20go sierpnia 1822 roku, i pomimo to 
zobowiązał się własnym kosztem most, utrzymywać, 
ną przełożenie <Zarządn XIIIgo okręgu kommunikacji, 
postanowiłą i stanowi: Taryfa IVej klassy do poboru 
opłat mostowego we wsi Kraszewie w powiecie Sta- 
nisławowskim, postanowieniem Xijęcia Namiestnika 
Królewskiego z dnia 20go sierpuja 1822 r. nadana, ma 
być uchyloną. l 


— Czytamy w Czasie 'z d. 12go grudnia: 

Dnia'8go grudnia umarł JE. X. Samuel: Stefa- 
nowtcz, arcybiskup lwowski ormiański. Docze- 
kał on bardzo późnego wieku, umierając liczył 
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"Warszawa. Czwartek 5 Grudnia 


=: Cztery wieki blisko mija ód dnia w którym 
ojciec historji naszej Jan Długosz, przy schyłku 
życia: tak kończył opowiadanie: spółeżesnych 
sobie dziejów krajowych: „,Proszę: i. błagam dur 
cehowieństworzakonne i świeckie, doktorów, pro: 
fessorów, mistrzów i studentów: pisarzy każdego 
wydziału matki naszćj akademji krakowskiej, aby 
po moim zgonie, ile zdołają, te roczniki dalćj pi+ 
sali i nie dopuszczali tego, żeby w nich przerwa 
lub zgoła zaniechanie nastąpiło: "Dla tego też bla- 
gam i zaklinam, doktorów i mistrzów, . professo- 
rów i kollegjatów, aby jedną: z najlepszych kol- 
legjatur wybrawszy, dali ją mistrzowi w naukach 
i literaturze biegłemu, któryby 'wolen wszelakiej 
pracy, zatrudnień i obowiązków, wyłącznie zaj- 
mował się dziejami; rozpamiętywał je, w nich miał 
szczególne upodobanie, w:nich!się kochał, o nich 
dzień i noc myślał i z drugimi rozmawiał, i dla 
pożytku oraz zaszczytu ojczyzny,! a więcćj.jesz- 
cze dia chwały Boga pracował." 

Nie wysłuchaną była od ziomków. tak. wymo- 
wna prożbą. . W. lat 136 dopiero po śmierci Dłu- 
gosza, wydrukował Herburt w Dobromilu. pier- 
wsze sześć xiąg jego historji; a w lat 231 zale- 
dwie przedrukował je, z dodaniem pozostałych 
sześctu (ostatnią dzielać ma dwie), cudzoziemiec 
Van Hnysen, za eo miu się słusznie wdzięczność 
należy, pomimo wielu błędów: przejętych z niepo- 
prawnych rękopisów. i 

Godnóćm zadaniem dzisiejszego wieku a szcze- 
(gólnie wszystkich trudniących się zbieqaniem. kło- 
sów na niwie dziejów krajowych, byłoby uezcić 
pamięć pierwszego dziejopisa polskiego: nowóm, 
zupełném. o ile się' da zrobić, wydaniem dzieł 
jego, z najlepszych znanych rękopisów. O naj- 
większćj liczbie podał wiadomość ś. p. Józef Mucz- 


bowiem 107 łatżycia. Ośmdziesiąt i cztery lat | kowski w piśmie swojem: Wiadomość o rekopi- 


"minęło jak przyjął święcenie kapłańskie. Dwa- 
dzieścia sześć lat zasiadał 'na' stolicy arcybisku- 
pićj. Ciało jego zostanie balsamowane i d. 11go 
b. m. odprowadzone na cmentarz Łyczakowski. 

Trzeci to juź arcybiskup lwowski w tym roku 
"osierocił dyecezję. Wszystkie trzy obrządki stra- 
ciły swych arcypasterzów. 


HISTORYCZNE I LUDOWE POEZJE WŁ. SYROKOMLI, 


(Cigg dalszy) = 54 Hi 
| | (Piws Nr. Kroniki 332.) 
Rozbiór poetycznych utworów Syrokomli 
rozpoczęliśmy od przejrzenia tych „gawęd, 
których zadaniem. jęst, przedstawienie da- 
wniejszego nąrodowego życia. Zrobiliśmy to 
w tym celu, by przekonać. się z jakiego sta- 
nowiską poeta nasz zapatruje się na to histo- 
ryczne życje i by tym sposobem łątwićj i ja- 


śnićj dośledzić tendencję, Syrokomli w innych |. 


utworach, których akcja odbywa się ma tle 
innych późniejszych wydarzeń, a tak przejść 
stopniowo do określenia indywidualnego cha- 
rakteru poetycznój fantązji autora. i; -o | 

„Z tego, cośmy ;dopatrzyli w rozebranych | 
„gawędach* robimy wniosek, | że Syrokomla 
głęboko historycznie wystudjował byt tćj klag- 


_ 8y, która kiedyś była wszystkiem. Utwierdza 


nas, w tem przekonaniu ;ta pewność z którą 
autor maluje pam: upłynione, czasy i umarłe 
typy; a pewność taką daje się tylko wyćwi- 
ezonemu Ww historycznych studjach umysłowi 
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smach historji Długosza w: któróm: „uczynienie 
krytycznego wydania szczęśliwszym następcom 
poleca.*—Od tego czasu większą ich liczbę jesz- 
cze odkryto. Zebrać listy i mowy Długosza po 
bibljotekach publicznych i zbiorach prywatnych 
rozrzucone, ułożyć je w jednę całość i użyć jako 
materjał do skreślenia żywota tego znakomitego 


i tylko oparte na takim gruncie natchnienie, 
jest w stanie rozwiązać sie, tak poetycznie; 
utwierdzają nas w tem i włąsne słową po- 
ety: 

, Przeszłości święta! pokój niech ci będzie 

W twym wiekuistym w twoim sennym grobie 

Coś nagrzeszyła w niebacznym obłędzie 

Niech Bóg udzieli przebaczenia tobie. 


„Pozwól w twój obraz. przypatnzyć się mgławy 
I nie poczytaj nas za swiętokrądce 
Nie miej za winnych synowskiej abraży “ 
Jeśh się zdala przypatrojąc matce 
Najćj obliczu odkryjemy skazy. 

My dobre serce naszćj-matki znamy +. 
Ona tam. w niebie, jedną żądzę żywi 
Aby jój dzieci były od nićj samej 
Bardzićj cenotliwi i bardzićj szczęśliwi. 


brwi zka 0 Wrota). 


; i Ale poetyczna fantazja autora nie. robi je- 


dnak apoteozy z naszego dawnego bytu, nie 


mą go za taki ideał na wzór którego winna. 


się, formówać obecnie żyjąca społeczność. 
Muza Syrokomli nigdy nie radzi wrócić do 
dawnego, świetnego nieporządku. Ani z, Troc- 
kiego wojewody, ani nawet z „Panie kochan- 
ku* nie robi on ideału polaka jakim on dziś 
być powinien; przyjmuje tylko osobistości te 


Rok 1858. 


Na prowincji w Królestwie 
z pocztą rocznie rs. 12 '(żłp 


w, kościele i w. narodzie męża. byłoby, to; dopeł- 
nieniem wielkiego dzieła, którego, dokonanie poz 
mocy wielu spółpracowników i.wiela współucze- 

stników potrzebuje. Ogromna będzie prąca w przy- 
gotowaniu rękopisów do,druku, koszt znakomity 

na urządzenie odpowiedniego zewnętrzną warto- 
ścią wydania, a także ua dołączenie do textu la- 

cińskiego (który i reszcie świata naszego.Długo- 

sza w. zupełności jego zasług da poznać), tłuma- ` 
czenia polskiego; na nie. polsko-łaciński nasz 

dziejopis bezwarunkowo zasługuje; a przy dzi- 
siejszym., (daj' Boże, chwilowo), upadłym stanie 
nauki języków klassycznych,, okazuje się ono 
niezbędnćm. 

Podołamy jednak i pracy i. kosztom,. jeśli je 
zjednoczonemi siłami ponosić zechcemy, W tym 
celu odezwa niniejsza rozesłaną zostaje wszyst- 
kim tym którzy pracą własną, niwę historyczną 
krajową uprawiają, albo pracujących radą, zaso- 
bami z bibljotek. lub pomocą wydawnictwa wspie- 
rają, a to.celem obrania sobie do wypracowania 
jednćj z części, na którą ogół pracy . podzielony 
został; albo udzielenia uwag swoich, lub pomocy 
naukówćj w objaśnieniach i badaniach miejsco- 
wych; albo nareszcie. zapewnienia pewnćj liczby 
przedpłacicieli, na Dzieła Długosza. 

Wydawnictwo rozłożyłoby się na następujące 
podztały:; 20-35-40, 41 

1) Wydanie nowe Historji yt. j. poprawienie 
edycji lipskiej przez porównanie najdawniej- 
szych i najlepszych rękopisów, mianowicie Rzym- 
skiego, Wilanowskiego, Krąkowskiego, Kórnie- 
kich i t,d. f 

2) Wyjaśnienie źródeł z których czerpał Dłu- 

gosz i poprawienie w przypiskach błędów chro- 
nologicznych i genealogicznych. 
. 3) Wydanie żywotów Arcybiskupów gnieznień- 
skich, biskapów krakowskich i innych jakieby 
się znaleźć mogły, z manuskryptów Bibljotek 
warszawskich, krakowskich, lwowskich i t. d. 

4) Wydanie nowe żywotów biskupów poznąń- 
skich i wrocławskich poprawione z rękopisów. 

5) Wydanie żywota ś. Kingi z rękopisu Staro- 
sądeckiego. 
jako fakta mające swoje właściwe historycz- 
ne znaczenie. 

Jeszcze tu dodać musimy że autor z da- 
wbvego bytu naszego opisuje jedną prawie 
sferę czysto prywatną; życie domowe, lub in- 
dywidualne, proces, zajście graniczne — oto 
są motywy większćj części „gawęd“. Prawda 


„że w niektórych z nich autor epizodycznie 


maluję nam epoki historyczne, ale dla czego 
to robi, nie wiemy; gdyż, skreśliwszy je w śmia- 
łych 1 często poetycznych zarysąch, zarzuca 
potem dobrowolnie. Ztąd wiele utworów ma 
minę jakby małych i schludnych domków z 0- 


,gromnemi i iimponującemi gaąnkami, 


„. Potównywając dawne szlacheckie typy» 
wyszłe z, pod pióra Syrokomli z utworzonemi 


„przezeń typami litewskiego ludu, widoczną 
„jest. wyłączna predylekcja poety ku tym osta- 


tnim, Nawet bodaj czy autor nie przydaje sta- 
roszłacheckim postaciom pewnćj barwy drwią- 


.cćj i komicznćj... trwożliwy rycerz Bylina, 


hrabia na Watorach, szćzególny w swoim wie- 
ku monoman i sam Dęboróg ze swemi. wyo- 
brażeniami o prawie i wychowaniu tak są 
przedstawieni jak gdyby autor zamierzał pa- 
rodjować „świętą przeszłość...'* 
Pod Swietne a acheckim bytem, pod ja- 


T 


6) Wydanie nowe żywota ś. Stanisława. 

7) Wydanie tak ważnego dla geografji krajo- 
wój Libri Benefciorum, za doaweleniem „przez 
świetnćj kapituły krakowskićj,—w archiwum któ- 


rój przechowuję.się jedyny rękopis tój szacownój 


pracy Długosza. ss s 


8) Wydanie nowe C/enodźa, Banderia Cruci- 


ferorum i pomniejszych dziełek, z porównaniem 
najlepszych rękopisów. ARA EA 

9) Odszukanie i wydrukowanie listów i mów 
Długosza w porządku chronologicznym. 

10) Napisanie ży wota Długosza po polsku, z do-. 
daniem do niego textu łacińskiego. 

11) Prżetłómaczenie Historji, Zywotów t li- 
stów na język polski. 
-£ 42y/Tradnienie się drukiem i korrektą całego 
dzieła, które będzie obejmowało od 900 do 1000 
arkuszy druku. w ch tomach in folio w językach. 
łacińskim i polskim. Najwłaściwszćm miejscem 
dó wydawnictwa zdaje się być” Kraków, Alma 
mater Długosza, w którego drukarni pierwsze 
dzieło jegó ódbito: su. 
"**13) Zamówienie ryciny portretu Długosza, wi- 
doku domów i kościołów jego fundacji; podobizn 
jego pisma i wizerunku przyszłego grobowca. 

14) Postawienie pomnika grobowego na zwło- 
kach Długosza. si 

15) Wybicie medalu pamiątkówegó na uwień- 
czenie całego dzieła, poświęconego pamięci Diu- 
gośza. ` Eit: ; i 

"Przybliżony rachunek doprowadza wykaz spo- 

dziewańnych kosztów dò 180.000 złp. Opędzenie 
kosztów wymagałoby zatóćm dziewięciuset prenu- 
meratorów: Skoro liczba tych podpisów dojdzie 
dó połowy, t-j. do 450, przedsięwzięcie wejdzie 
w życie, ogłoszone zostanie w pismach publicz- 


nych i doprowadzone do końca, da Bóg w: za-| 


kresie łat pięciu. * 


"Nazwiska wszystkich spółpracowników i spół- | 


ticzestników w téj pracy, pozostaną pamiątką u- 
wielbienia naszego wieku dla pierwszego dziejo- 
pisa polskiego: a'po tój czei poboźnćj spodzie- 
wać. się należy że stanie też i na wzniesienie nad 
popiołami jegó kamienia grobowego, nim czwarty 
wiek nad niemi przepłynie. © *  - wiąbgs 
"Kraków dnia 10 listopada 1858 r. 
Alexander Przezdziecki: 
X.'kttdwik Łętowski, Biskup, 
Dziekan katedry 'krakowskićj.'v 
BD „w Cetyo fyynetszek Weezy kp? 
'"aPrezes' O. k: Towarz. nauk. krakowskiego. 
Józef Łepkowski, 
> jako sekretarz tego wydawnictwa. 


doi 
: be PE i 


 kńorre 
AZ pólł Wsłkomierza d. 5 grudnia 1958 r. 

- Jeszcze wam dotychczas mie nie wspomniałem 
o Stanie umystbwym naszych (okolic, a powińie- 
nem był już to uczynić, bo'gdybym był jak najsu- 
rówszymi sędzia w tym względżie, to'i'tak niepo- 
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wyżej,słąńąc="noże to zawdzięczamy samemu-po-* 
E AEN Wilna, PENER filarami 
wykształcenia i nauki u nas_są to wszystko jesz-_ 
cze byli studenci Wileńskiego uniwersytetu i to 
w jego najświetniejszych czasach, bo nasi ojca- 
wie to są po większćj części koledzy Mickiewicza, 
Odyńca, Malewskiego i innych co słuchali wykła- 
du Lelewela, Gródka, Saiadeckich, Franków, Go% 
łuchowskiego,  Bojanusa, Gałęzowskiego, Ada- 
mowicza i wieln jeszcze naukowych znakomito- 
ści. —Między naszemi sąsiadami i powietnikami, | 
mamy wielu z téj epoki ludzi nietylko światłych 
i wykształconych, ale nawet specjalnie uczonych, 
i między młodszem pokoleniem juź coraz mniej 
takich, co sądzą iz juź za nadto umieją, gdy nau- 
czą się w pierwszych trzech czy czterech klas- 
sach gimnazjalnych „czytać, pisać i rachowad,* 


już -dzięki Bogu coraz rzadzićj spotykamy >. 


z tem zdaniem „żei tego dosyć dla obywatelskie- 
go syna, że oń i bez żadnych tych uniwersyte- 
tów: potrafi dobrze góspodarzyć”(t: j. zbierać pie= 
niądze lub je trwonić jak to mówią dobrze żyjąc) 
wypełnić obowiązki obywatela ft. j grać 'w”pre= 
feransa i polować) ba! nawet'obrany” na'marszał- 
ka potrafi przewodniczyć powiatowi (rozumie się 
samo przez się, że przy pomocy dobrego sekreta- 
rza który będzie rzeczywistym marszałkiem, a 
pan marszałek tylko szyłdem,==ale'co to znaczy? 
zawsze na kopercie będzie Jaśnie"Wielmożnemu 
Marszałkowi i t. d.). — Terażniejsza' nasza mło- 
dzież już większą częścią pojmuje jak należy co 
jest obowiązkiem dobrego gospodarza, obywate- 
ła, wyborowego urzędnika, =każdy rok znacznie | 
pownaża diczbę młodzieży kończącój śwe nauki } 
w Dorpatskim, Moskiewskim i Petersburgskim u- | 
niwersytetach (lub "też winaychowyźszych ma- | 
ukowych zakładach: "> infż ra goni | 
Pod względem rucbu umysłowego także już 
minęły te czasy, kiedyskalendarż gospodarski, O- 
szezędna kuebarka/i Poradnik - dła leczenia koni, ' 
bydła rogatego, nierogaciżńy'iit./ d. stanowiły ca- , 
łą bibljotekę w wielu: obywatelskich domach; , 
dzisiaj w każdym prawie obywatelskim domu'mo- | 
zna zoależć bibl'oteczkę składającą :się'z kilkuset 
tomów; a w domach ' zamożniejszych i daleko Ji- i 
czniejsze, aniędzy ‘któremi w naszych SRN | 
biblioteki- w /Wojtkuszkach hrabiego Stanisława | 
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bats i Revue horticole; w ostątnieh czasach poja- 
wily się gdzie niegdzie Wolnó Zarty, ale nie mo- 


-ge tego powiedzieć by one u nas sympatję dla 
siebie obudzily.—Pisząc o gazetach i pismach pe- 
rjodycznych które u nas spotykamy, mimówolnie 
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muszę oskarżyć nasze okolice: że niektórych pism 
nie oceniają jak one na to zasługują, a mianowi- 
cie: 1) że „Roczniki gospodarstwa krajowego” 
tak małorsą znane, a ileż to dobrego spłynęłoby 
na naszą prowincję z dokładniejszego obeznania 
się z niemi, pewno stokroć więcćj niż przynosi u- 
trzymy wanie pin agronomicznych niemieckich i 
francuzkich, które będąc pisane dla innego kli- 
mata i dla innych zupełnie stosunków obszaru do 
produkcji i pracy, praktycznie nie mogą u nas 
być zastosowane; 2) że ¿Czytelnia Niedzielną:'* 
którą radzibyśmy widzięli w każdym dworku ma- 
j cokolwiek liczniejszą służbę i.więcćj oficja- 
listów, jest prenumerowaną zaledwie przez kilka 
domów gig 6 455 TRTZAYMKNANAWAWVTIZ 

mieście wszyscy E VAI ibda idajo śdę 
z nowościami łiteratúrý.powieściowéj: za pomøcą 
miesięcznego «czy rocznego abonamentu po xię- 
garniach," my zaś wsi mieszkańee nie mając xię- 
garń na zawołanie, pozakładaliśmy tak nazwane 
„czytelnie miesięczne. które pod względem. ma- 
terjalaym swojemurządzeniem przewyźszają,miej- 
skie abonamenta, —-be-w mieście roczny abona- 
ment licząc po 60 kóp. czyli złp. 4'na miesiąc, 
kosztuje rubli srebrem 7'kopiejek 20, —abonują: 
cy xiążki przy innem zajęciu, rocznie nie przeczy” 
ta więcćj xiążók jak na paręset rubli srebrem i 
przy końcu roku nie bie. mą na własność; —naszę 
zaś czytelnie tak są urządzone, że každy. należą- 
cy,do niej, płaci rs, 10, rocznie przeczytuje xią- 
żek;najmuićj za 160 rs. i. przy końcu roku dosta- 
je.na własność co sam wybierze. podług ceny ką- 
talogowćj ma rs. 13 kop. 30.—Te czytelnie są u- 


rządzone sposobem następującym;.kaźdy. należą. 4 


cy-do niej płaci rs.  10,'a z najnowszych katalo- 
gów wypisuje *xiążek podługs'ceny' katalogowej 
za rś. 18 kop. 30, bo ja zajmując sięutrzywaniem 
jednćj z takietr czytełni wytargowałem u xięga- 
rzy Wileńskich odstępne 33 procentów od kata- 
logowćj ceny; zwykle do takićj czytelni należy 
kilka Tub kilkanaście, tiajczęścićj 12 doinów, każ- 
dy dom jednego każdego miesiąca przesyła xiąż- 


Kossakowskiego i w Pienianach p. o Felixa Siesi- | ki do domu następującego, a sam od.poprzedza- 
ckiego" b. marszałka powiatu! Wiłkomierskiego, || jącego, odbiera; np. ja będąc. w czytelni zapisany 
obie odznaczają się ivlieżbą: bo: przechodza 7,000 | dajmy na to pod Nrem 5, pierwszego miesiąca o- 


tomów i doborem / dzieł; boòiwigeéjijalo połowę! 
ają dzieł'wielkićj wartości; —dzisiaj  nię ma:pra- |, 


| wie obywatelskiego domu. w którymbyś nie'zua- | 


pomdencji Jóroniki: oa | 


trzebówałbym być tym: ptakiem 'co swoje'gnia-. 
zdó śzpóci. —Pod wżgłędem umysłowym wasze o-| 


lażł  jakićj gazety: lùb pisma >perjodycznego,"a | 
w douiach.'ałbo zamożniejszych qalbo więtćj -łite- 
raturze oddanych, ż łatwością*możnajspotkać się 
kilka 'takiemi" pismami. -W naszych :stronach | 


najczęścićj spotykamy: Gazetę: (Warszawską; /Bi-|. 


 bliatekę Warszawską, «Revue des'deux Mondes, | 
Illustration, FfadópendanteBelga i coraz/ezęścić j | 
już Kronikę,+>vprócz tegosmawy: jużstrowhę'rza-| 
déj: Przyrodę'i Brzemysł»| Revae' germanique, 


trzymuję xiążki Nru 6go, drugiego miesiąca Nru 
7go itak 'dalćj, aż kiedy vjest.damótw 12, to na 
Ióty miesiąc przychódzą: do mnie xiążki Nru Ggo, 
tojest mojewłasne i już je'h siebie ma zawsżes:za- 
'trzyinuje; + będąc "pod Nrem 5ym; pierwszego 
każdego miesiąca xiązżki mi przysyła! dom: bę! 
dący podiNrem' śtyim.'a jaw tejże: dacie posy- 
łam domowi bioracemu | pod:Nremi 6ymę; = kiedy 
obieg juz jestku'kotżco wio następuje nowe wypi- 
sywanie ibnowa kolejka, tak-żenieprzerwaniema- 
'my coraz aowesxiążkiqloi czytania. u (01 isast 

£i Muszę wam wspomnieć v6 projekcić 


cudzćj roli zmalał: T skarłowaciał, 


a 


padła sięw ruiny. >> 
OY Juz w Dęborogu x. Definitor staje ‘w Obro- 
nie kmiotków i wieśniaków i przeciw stató- 
sżłacheckićj wyłączności stawi ewańgeliczną 
uniwersalność. Kwestja tym spośobein jest już: 


dha powierzchnię, gdy kasta szlachecka róż- 


wprowadzona w Życie, ale jeszcze w formach | 


4 


przedzenia i właściwy pogląd na rzeczy. — 
W podaniach ludowych, w obócnetn pówsze- 
dniem życiu, Śyrokomiąszuka rozwiąząniajza- 
gadki tego biernego. dotąd bytu, si igel j 

Smutne są .po większóćj ' części.wyniki tych! 
głębokich 'ts%czerycił poszukiwań. Bo iście 
pod wiekówem jarzmem zmalał na umyśle! 
biedny lud litewski. > 40054 | 

Inączćj,być.nie mogło. Chociaż Litwa mia- 
ła swe świetne czasy gdy stanowiła państwo) 
niezałeżńe i jedfolite, chociaż ' wykarmiła! 
w swem Ponie ogrómne ligiry jak Mindówe, 
Kiejstuć P Witold a pusżezć Jéj, uczty i wypia- 
wy, szeróki miały rozgłos % pióśniiach Waij- 
delytów; lecz z półaczćnićm sie jej z koroną 
a więcćj jesżcze z wprowadzeniem tu wiary. 
ehrześćjańskićj, nowa |fofma” pólityćznego i. 


religijnego bytu stanęła takim marem między | 


Życiem, iż rychło zapomniał oswych bogach, 
bohaterach i, TNO H ja Litwy zko- 
mE DE AR, ła niótylko” RES ale, 


że się tak wyrazimy, chemicznie, dwie naro- 


| dowości, które,od tćj chwili. nie razem, nie 


ręka w rekę ale jak jedna poszły po pola hi- 
stogji:” +6 wórowiu nodynssyjscq a%idsoH 

- Apitwih zóstawszy Sżlachdiceńę ochrzeń się 
n% Polaka; od tójipotyi dawne* podania ba 


> 


'wochwalskie, cały tryb dawnego bytu; stalbystę 


dła niego faktem zewitętrziymi którtgo treść 
byłń dlań 'eadza; eo ocalało 'dawńego' ży. 
«ia przybrało nową upełiić barwę 90501 
© Ditwiń-śzlacheić” niczem prawie nie różnił 
sie od Polakaszłachcica, 'czyli raczój 

był ani litwineńf "ant polakiem dle" szłachci- 
cim. Litwinei pozostał kniotełk, wieśniałe, 
który był włashośćią uszlachcióńego bajoras 
i „glebde adsćriptus* wi6łł żywo? ofłakany, 


|vregetacyjny. Poctiódzenie'historyćziie; statio- 


wisko w hieratchji spółeeziićj; byt indywidie 
alny, Wszystko totnie sprżyjajacó? wpływało 
na umysłowy ' rózwój litewskiego ziemianina; 
całe jego życie przechodziło *w pracy: około 
niewdźięcznćj roli lub w trzebieńiu ogromnych 


przeszłością i stanem nowym, litwiń ochrzczo. | lasów; ale te dwa zajęcia nie mają nt sobie 


j óń*nie 


Z = 


| 


jąć że większa ilość rózprzedanyeWexemplarżzy pó 


- skiego różnych okolie: naszćj oj 


w.ozya; zamienił, jedną 


ny 1 jeżeli go.kto, w jąkichbądź stronach na nowo 
podejmie, to przyrzekam dość czynnie go w na- 
szych stronach poprzeć : tym projektem jest wy- 
puścić sto akcji po. 100 rs, kaźda i utwórzyć przez, 
to kapitał,10,000 rs. obrócić na cel zmniejszenia 
ceny.xiążek, a to następującym sposobem; naby- 
wać od autorów ich; dzieła, drukować je swoim 
kosztem i sprzedawać w, tćj cenieco kosztuje, ma 
się rozumieć z doliczaniem procentów: i kosztów, 
jakie to za sobą pociągnie, jąk utrzymanie xię- 
garni swojej i opłata tych, którzy nieodbicie przy 
takićj xięgarni będą się musieli znajdować, —; To 
zmniejszyłoby najmniej „o Połowę GARSIYA 
xiążek. więc cel „byłby osiagniony,bo czyż poz 
trzebuję dowodzić jak wielkie, ztąd korzyści na 
ogół by splynęły: niepraktycznym zas tego pro- 
jektu: nie nazwę, bo już nie u nas pierwszych on 
przyszedł do głowy, w. Czechach. na takiej pod- 
stawie; zawiązało się towarzystwo „wydawniętwa 
dzieł tyezących się czeskićj historji i jakie świę. 
tne przyniosło rezultaty; więe'cóżr 


TŁ 


one poprzeć, 
: t na-naszyeh-xiegarzy;-nim-oai 


niższćj cedie. tó Samó im przyniesie! /e0"dziśiaj 
STARO mała ilość bo wysokićj eenie sprzedana; 
byloby tô tylkó łudzić się próżną nadzieją, kie: 
dym tę prawdę przekładał jednemu żxiggarzy wi- 
leńskich,, odpowiedział mi: -— „Niech pań te- 
mu nie. wierzy, bo nasze xięgarskię doświadczenie 
juź dostatecznie nas przekonało, że kto kupi xią- 
¿kę kiedy ana rubla: kosztuje: to, kupi ją ekoć ona 
będzie i 3:ruble kosztować, a kto, niekupuje za. 3 
ruble ten jéj i za rubla nie kupie: Jakkolwiek jest 
to bardzo fałszywe dowodzenie i-choć rzadko któ: 
ry z zięgarzy "tak otwarcie «wypawie, jeduak:od 
czasu jak xięgańz-wydawca ! został. tylko speku= 
łańtem: to niezaprzeczenie, że rzadko któryznich 
podobnie nie'myśli::% basidi „Sło ag ilowoase 
Jeszcze wam nie doniosłom o.składzie kopien 
skiego komitetu dla ulepszenia byt włościan, ten 
jest następujący: Pręzesem tego komitetu jest jako 
guberski marszałek gu ernji „kowieńskićj Józef 
Dowgird; z powiatów zaś wybrani zostali: z Wił- 
kómierskićgy deputatem Juljan Pomarnacki były 
prezes izby cyw. wil; a zastępcą Medard Kończa; 
ż Poniewieżskiego deputatem Grothus x'zastępe; 
Rogp; złNowo-Ajexandrowskiego deputatem Ed- 


ward omer, a zastępcą Ledóchowski; z kowień - 
skięgo deputatem Klety Bnrba b. kowieński gu: 


zastępcą Kejzerliig; z szawelskiego,, Teputatem 
Janczewski, | a zastępca. Jan Gruzewskizerm przez 


m m 0 w mm "me eee a 


wszystkich |owdców jego pracy. Litwin. stoi? 
ssp | historgi z Feria) NE AA j 
wspól 


mi| widly narodóm, gérhami g temji 
są ciepła. i spokojna religijność» iczainiko a- 
niej w dodzinnćj zimi: "Wszystkie dawfiiejsżć 


zdarzehia historyczne obeszły się bez wpły- 
w liiga wioska "1 same. nat wypływu N 
wywarły. Szumniejprzeszły nad jego, pochy- 
ora ka roli głową wielkie katastrofy: dziejo* 
we, a litwinstał dotąd" milczący patrząc ha 
odbywający się wkoło niego ruch, . lub:tóż 
przyjmował w nim udział biernie i bez prźę- 
świadczenia; jak-koło nieświadome tego ja- 


z © a 


ka je. siła w ruch wprawia... 


~ Dzisiejsze*guminne'litewskie podania, liiew: 
] . 1 - * fak Je 


ni? "nie-świadczą” 6'0d: 
rębnój harodowości, alenoszą; jak *nam się 
zdaje, charakter li miejscowy, , terrytorjalny. 
M AMY „dania. zwyczaje, litewskie jakna- 
my SATA lub kean AG W St; 
-kie płyną.jednemkorytem. Historja ludu wiėj- 
czyzny „ma je; 


den i ten sam bieg póetyczńy: 


piażę,ą nip dlatego. żę, 
ja uważam. go. za bardzo. pożyteczny i praktycz-, 


ju,ozeńta 

skićj, Syrókómła” jak z alfabetu ulładasnam: 

pieśń litewskiego życia: Z tych różnobarwnych 

i 0 AZ ch w każdóm swieci iskra 
TSS: ł J rj 
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— 


rząd. zaś. wybrani dwaj deputaci zpomiędzy oby- 


kończył. swoje posiedzenia 15 (27) listopada. Po- 


| nieważ kazdy z guberskich komitetów, wybiera 
| pośród, siebie: dwóch członków, do kommigsji 
centralnćj, którą będzie zasiadać. w Wilnie, więc. 


komitet, kowieński wybrał: Kleofasa Dymszę de- 
putatą z powiatu. Telszewskiego i Gedgowta de- 


 putata z powiatu Rosieńskiego: — PA 
„Od. czasuizaśņieženia, . mrozy; trwają ciągle i o 


wodę corąz to większa, a większa trudność, mły-; 


| ny wietrzne i wołowe „w żaden. sposób:nie mogą 


zastąpić tak wielkićj „u nas ilosci młynów. wod- 
nysh, mie wiem co, poczniemy, „możę przyjdzie się, 


próbować, o ilesa praktyczneelektryczno-magna- | 


tyczne.odkrycia. Greneta i Stobrera; ale Zart na 
bok, bieda z młynami,i bieda z oplatą za,mliwo 
tak, wysoką, že może nawet i wyźćj wspomniane 
próby, mię opłacałyby. się drożćj,. niż wymagania, 
terążuiejaze naszych młynarzy, s si vogyw oh s 
iursti Mieczysław Hippacentaurus. 

s AI A. Aa í AR 3 h 
WIADOMOSCI ZAGRANICZNE 
ost a FESE AT G. M U. 


Doni yniOgrudnia. Ambassada. an; 
gielska, w, Chinach; jest już. zupełnie; ułożona jak 


nistęr,,aczynił juž »wiele, dobrych jrzęczys „i kpa 


th „Absiwodq, siasaułe 
-D P. Gibson niespotrzebował oświadcząće żę nie 


"Bil 


w'jednćj asdrugićj okolicy, pochodzą 2 powo: 
dów miejscowych, bó”zaiste inaczój wpływa! 
ły „ra utworze nie się 'ełaraktóru" Tudówega 
po$ępńe puszcze litewskie, inączej stepy UKTA: 
iny,, Ą inaczej znów Karpackie szózyty. |" 


M 
>eZggminnego: podania, przysłowia; ZAWIYCZA O 
uipieśni; * mogiły, ze skazki śiel-. 


KĘ narodowego, autor Chodyki dsiłujć fale 
gkruszyn . mozajki złożyć. jeden całkowity. 
daj tabi zdśriękć URGENCES ós 


-s51qEjl każda takej pó s 
sih | Zwkażdój dudzigm anka, płacz albo, zabawa g yis 


„jest „stronnikiem pokoju bezwarunkowo, za jaką 
/wateli gubernji kowieńskićj są: Felix Siesieki:by-,| bądź,cenę,*. bo jego mowy i głosowania w ważnćj 
,ły.marszałek wiłkomierskiego powiatu i xiąże Íre- 
ny. Ogiński, Komitet kowieński ostatecznie za- 


uroczystćj akoliczności dowiądły,, że,kiedy idzie 


ʻo to co on uważa za iptoresaejąc „ę pliska go- 
r J 5 WAS 


4 , > E ` AI e i 
dność narodową, gotów on jest narazić wszystko,, 


nawet zerwanie przymierza, które jęst bardzo Ko- 


rzystuem dla Aeglji, Ale korzystał on z téj spo- 


opi tójł kj 
pomyślności i bezpieczeństwa kraju, i w tych sło- 


zyka, ani ludu, ani instyracji, ani nawet KOBOR: 


p > . í ESAN dl 24 i I. i 
oświądczającego, żę rząc PSIE est, rządern 
protestanckim tak jak sh Leopold, drugiego któ: 


ry tytułował J rólestyłem „jędoo xięztwą niemie- 


domościami, |, 


4 


Pa Gibson starał się także udzielić rozsądnych 


przyszedł już dla szlachetnego wicelitabiego czas 
szukania otium cum ignijale „(odpoczęcia z go- 
dnosšcią)ji. zrzeczenia się pretensji „do, t tołu ha- 
czelnika czy pray wódey libęralistów. „| „ Gibson 
wyobraża sobie dość naturalnie jak.nam się zda- 
je, że;kiedy jaki., człowiek "bida lat pięćdziesiąt 
brał udziałiw, rzadzie: wielkiego narodu, kiedy slu- 
żył rozmaitego rodzaju, administracjom, i jak do- 
daje p. Gibson, wsad umiał zadowolnić, ten 
jużby powinien ustąpić miejsca innym, PT 

„R. Gibson, w.swojćj mowie „z zapałem oświad- 
czyłsię na korzyść zniesienia. „podatku od papie- 
rów, który to podatek wprowądzony został ză 
czasów królowćj Anny. Monarchini ta wyłączyła 
zpod-tega, podatku papiery azyavany. do, Aiko” 
wania xiążę ,p9 łacinie, po gregko iw JĘZYKACH 


| północnych. Ž tego powodu pewna deputacja ui 


czypiła uwage byłemu kancjęrzowi skarbu, żę ję” 
zyk apgielska Jest także połpocnym, że zatem paz 
pies, pod, A gonga P 6, także wol- 


nym od tego podat Ró Žil SSR YI anowie“ — 


sTo: + P 
odpowiedział kanelerz. nA JAKIZ Język ma się tū 
roznmićć? “zapytal jeden, z członków, deputacji. 


| ludowa wyczerpuje Fatkowiefe zddAnie poe: 


Zk ać ROZW DACA DAT HAD AEK 
formy poctyczuę, i myślmarodowa.przybiera 
w-poerycznym, utworzę,cinne Wi EOE) sztuczne, 
ałe'il więcój wykończone ksatałty. Syrokomia 
wiel ostem*równie: dobrze jaki siekańdy. komu 
nie jest óbtą estetyka *ż0-najwyższym szczy- 
tem poczji towa jest atatia; alesSyrokomia 
sam w Siebie wmówił”iż grzeszy” wiględem 
„ainiu SłaRACekowpid GOA he ShwWIIE waj- 
APIS AA WDP PEACE & Mte tal Ga 
PORAMI ARESA anac E HE BE jed 
na.gazeta wyrzękła zezdradził wiarą sięlskie- 
mu świątwi-ztąd | Bógowie g9.19im trzymać 
gotowir(a). Nie pojsujemy kiedy i jakinspo: 
sobem zawarł poeta:;;paeta eonventać.Z por 
wsżeclinością obowiązujące go niepisać. nic 
więcój nad gawea" wyjętez podańchitwyoi 
na tle litewskićj i ni jsęowościynie-pojtńujemiy 
tego, zaparcia sig YZ ZOSTA posaji w imio 
sięląnki 1.powk ści, Hy iodzącego ab 
do przepraszania czytelni ów że razi czy AWA 
razy iząchciał mocniśj | spotęgować gwoją,pó- 
etyczną  -werwę ob sprobować. „sił, właśnych 
w wyższym rodzaju paniy olor dz: TR); 

DLN ustach „cm 5D10l isiq tsewy f 
(a) Wielki czwartek. Słówko do czytelnika: - 


mn + ZEE O ROAD 


'| zbyt nagłego zwrotu rozpraśżają sięz nawet prze” 
ciwńicy nowćgo stanu rzeczy zaczynają wierżyć: 
(w jego trwałość, a państwa poładdiowyceh Niemiec 
| przez chwilę zatrwożone oddziałaniem jakieby: 
w nich mógł wywierać popęd jaki się objawił 


Wykonanie tego'planu wymaga rozwinięcia zna 
komitych sił wojskowych, a szczególnie jazdy, 
ponieważ klęska jednój kolumny pociągnęłaby za” 
„sobą niepowodzenie całej wyprawy, i dla-tego' 
|pójmojemy naleganie z jakiem lord Clyde dopó- 
„minał się o potrzebne mu posiłki. A 
| Ale indjanie mają za sobą dokładną wyższość | 
krajń,mają tę korzyść Że walczą ża swoje wyznanie, 
iza swoje ogniska, Że walczą u siebie, i że nie ima- 
ja powoda lękania się chorób, które dziesiątkują! 
europejęczyków. Tó- dostatecznie wyjaśnia'długi 
opór jaki spotykają bohaterski” wysilenia angli- 
ków. Nikt nie wątpi, że rezultat kampanji dziś juź 
.rozpoczętćj, będzie pomyślnym dla' broni angiel< 
skiej, ale czy ona dostateczną będzie do żmiusze- 
„nia ostatńich powstańców do złóżenia bróńi? That 
is the question i wolimy czekać 'rezultatu wypad- 
ków, niż kusić się o rozwiązanie tego pytania. 

— Wielkie mocatstwa kórzystają z wolnych 
chwil pokoju, aby uczynić wojnę coraz bardzićj 
mórderczą i przez. to samo jak się zdaje mniej skó* 
rą do wypowiedzenia, Mówiliśsmy jnż o otganizo- 


„Rosyjski — odpowiećział bez wahania kanclerz. - 


. r sią Le Nord.) 
oio pilbpiogh toag oilo) Soo; 
Paryż 10 Grudma. Cesarz wyjechał Qżiś. do 
Fontainebleau... 0130 wi f3 
i Najwyższa rada Algietji „i kolonji, zgromadziła” 
się wczoraj po raz pierwszy, Mówią że posiedze- 
nie ograniczyło się na mówie xiętia. Napoleona, 
względem celu utworzenia téj rady i oznaczeniu 
ogólnych przedmiotów tego zgromadzenia. 
Kommissja wyznaczona do Sprawy, immigracji, 
słuchała z wiełkiejm zajęciem objaśnień udżittonych! 
przez pana kapitana Lejeńne, który dowodził sta: 
cją przy brzegach zachodniej Afryki i którego o” 
świadczenia utwierdziły ją jeszcze w opiji o ja” 
kićj donosiliśmy przed kilka dniami, że immigra* 
cja jest potrzebną dla pomyślności naszych kolońji.- 
„Nie zdaje się żeby sprawa śchwytanią jednegó 
statku francózkiegą na wodach afrykańskich przez 
statki krążące angielskić, wywółałi ważne kiepo- 
rozumienie, owsżęm podobiić rzecz ta już jeśt za! 


w. Pradsach, zaczyńają się uspakajać. 

Dzisiejszy Sładts Anzeiger ogłasza nominację 
dyrektora wydziała politycznego w ministerstwie 
„spraw zagrańiczńych paną Balan na posadę pò 
| sła nadzwyczajnego i pełnómóćnego ministra przy 
dworze królewskim Wirtemberskim. SO 

“Bal dany. wczoraj przez lorda Bloomfield, był 
bardzo świetny. Dwor i jego dostojny gość xiąże 
Walji, ząszczyćili tę zabawę swoją obecnością. 
Ciało dyplomatyczne, w wielkim komplecie, licząc 
w to damy. ministrów, znakomitości sztuk i nauk; 
słowem wybór towarzystwa, zapełoiali salony am- 
bassady angielskićj. Q54 

(Od miesiąca już we wszystkich kościołach od- 
bywają się modły o szczęśliwe rozwiązanie: xięż- 
aćj Wiktorji, małżonki xięcia Fryderyka Wilhel< 


łatwioną. 
a 


pod swoją 8 


ale z rana w niedzielę oświadczył damom' które 
koniecznie żądały pozostać, że zapasy zostały wy- 


czerpane i że trzeba będzie poprzestać na śaiada- 
. aż. a IRA )105 P 7 lej . ę 
niu z mleka i razowego chleba. Naśmiano się du- 


żo z tćj. niespodziewanćj zemsty. 
Pan, Deroulde Dupré officer iużenierji, przezna” 


czony do wyprawy Kochinchińskićj, wyjechał dziś 


po posłuchania poźegńhalnóm u Cesarza. 


„Memorial de, Pyrenées, podaję bardzo pożądane 
wiadomości o Boleksżekić się stanu zdrowia mar- 


szałka Bosquet. | 

. Xiaże Napoleon wyznaczył kómmissję, której 
powołaniem będzie wskazywać mu osoby, przedź 
stawiającę najpówpiejszę rękojmie do zbadówa- 
nią kolei algierskich. Jest to niejako wezwanie dó 
kapitalistów i wielkich przemysłowców., 


„Rada stanu nie otrzymała jeszcze budżetów, są 

one jeszcze w roztrząsaniu w biurach ministra 
Eje d fileć fg P 

skarbu i dopiero w Korey jprzyszłego tygodnia 


zostaną odesłane radzie stanu. 

( Rozmaite projekta reformy w admiajstracji pó- 
cztowćj zostały, odrzucone przez radę stanu. Sa- 
tus quo zostanie utrzymany pód względem fran- 
kowania listów, które pozostanie jak dotąd do- 
wolnem. Ale ważną zmiana zostaniezaprowadzo- 
ną co do. przesyłek pieniężnych. Dotąd poczta od“ 
powiada tylko za kwoty niższe od 50 fr., na przy- 
szłość ręczyć będzie do 3000 fr. za złożeniem 
deklaracji co do sammy przesłanćj i opłatą dro? 
bnego procentu assekuracyjnego. Stan handlo- 
wy na prowincji bardzo jest żadowalony ż tego 
nowego rozporządzenia. i ! 

, Niespodziany powrót'p. Prokesch do Konstan- 
tynopola.dowodzi,..że rząd  austrjacki niepokoi 
się ostatniemi wypadkami w Xięztwach naddu- 
najskich. Powrót ten sprawił wielkie wrążenie 
w ambassadach w Perą. Spodziewają się, Że in- 
ternuncjusz. austtjacki użyje wszelkiego swego 
wpływu na Ali paszę, aby utrzymać dwie pro: 
wineje davajskie' w'stanie rzeczy przychylnym 
dla Austeji: ale niełatwo mau to będzie, Ruch u- 
mysłów silniejszy /jest.w tej stroni e niż mądrość 
dyplomatyczna, .Ambasgadorowie od dwóch dni 
zgrómadzają się i.nię mogą się zgodzić ną Tezo- 
lucję wspólną, która jednąk jest bardzo potrze- 
bną; kajmakanje, ten ostatni hamulec agitacji zosta- 


IHSI Sis egs; j jażągzii poż ia ma | 
owiada 4, że, w wigilją dnia przeznaczónego na 
wyjazd z Compiegne, Cesarż przy obiedzie znalazł 

ZNAK LG cję, wszystkich dam żspró- 
szonych ,, kontra Gy ZOŚWAGĄ przez Cesarzowę 
z prośbą à przedłużenie pobytu -w Compiegne do 
niedzieli następaćj. Cesarz oświadczył z uśmie* 
chem, że nie można odnióWić tak uprzejmćj prośbie, 


waniu nowych Sześćdziesięcia” baterji z działami 
Mibić, z których każda złożona jest z Śmiu dział 
8-funtowych, nadto mamy jeszeżę 20 nowych ba- 
terji dział granatnikowych 12-fantowych. Anglja 
nie mogła pozostać w tyle, i Moniteur de la Flot- 
że pisze: LA s 1 
Przedstawiony został w Ańglji" ministrowi woj: 
ny wynalazek pułkównika Woód, nowćj bróni, 
która jeśli okaże się taką jak wynalazca zapiówia- 
da, będzie mogła zastąpić miejsce dział w bitwach 
lądowych. Jest to szereg 48 luf karabina Minić, 
urhieszczotńiych w formie wachlarza 'na Jawetach 
tak lekkich, że z łatwością mógą być ciągnione 
przez dwa konia. Szerokość kąta strzała jest ta“ 
ką, że jeden wystrzał dostateczaym jest do zri? 
szczenia całego szwadronu. Dwóch tylko ludzi 
potrzeba do obsługi tej machiny wojennóji Za po- 
mocą dówcipnegó mechanizmu, można strżełać na* 
przemian po 12 dział razem lab z wszystkich od 
raza. Zapewniają że komitet. w Cambridge, uznał 
ten wynalazek bardzo korzystńiym. "© 0< 
Dawno już słyszeliśmy o tym wynalazka putko- 
wnika Wood, który zdaje się udoskorałónem na- 
śladowaniem machiny piekielnćj Fieschiego, nie 
móżna jednak zaprzeczyć, że broń tego rodzaju 
mógłaby być skuteczną szczególnićj przeciw zbli: 
żahiu się kolumn idących do' szturmu. (Ze Nord.) 
PL RIELS SLYSA] 
"Berlin 9 Grudnia. Położenie zaczyna uetalać 
się i tworzy się już niejaka opinja względem cha- 
raktera i zamiarów nowćj administracji.* Stronni+ 
ctwa krańcowe widocznie i niewątpliwie przegra- 
ły partję, widać to najlepićj po zarzutach i ze- 
wnętrznych atakach z jakiemi występują przeciw 
władzy, ale które nie zńajdują wcale echa' w na- 
rodzie. Gazeta Pruska (dawnićj Zett) oświadcza 
się dżiś energiczbie przeciw taktyce ludzi upadłe- 
go stronnictwa, którzy starają się zatrwożyć umy- 
sły, wywołując widmo 1848 roku. Te strachy, 
słusznie powiada dzientik tministerjałny, nikogo 
już dziś nia trwożą; jest to środek którego zanad- 
to już używano i nadużywano. Naród ma zaufa- 
nie w rządzie, ponieważ jest to rząd silny; a to za- 
ufanie, ta popularność, powiększa jeszcze jego mo- 
ralną siłę. Otoczona powszechnem uszanowaniem 
i miłością ludu, korona może być pewną, że jéj 
prerogatywy będą bezpiecznemi od, wszelkiego 
zamachu, a jedoocześnie naród widzićć będzie swo- 
je prawa wzmocnionemi i szanowanemi. Nie bę- 
dzie tu nagłych zmian ani reform radykalnych; 
taki zdaje się być eel, który rząd pragnie osiągnąć 
i asiłowania jego na tój drodze znajdą wszelką:par 
moc. ze strony każdego rozsądnego i umiarkowa- 


584, Komierowski Michał 
ob. z Klembowa nr 584, 
Karski, Wince., ob. z Opa- 
towic ur.625, Kargowski 
Stan. obyw. Z Olszanka nr 


Sztabs-kapitan z Grodna 
nr 444, Okęcks Michał ob. 
z Klembowa nr 584, Po- 
tocki Stan: (br. z Wysokie 


Roman. ob. z Czajek nr 


643. Siemiątkowski Włodzi, lina. 


Monety. 


Pół-imperjały rassyjakie . z 
Dakaty hollenderskie nowe wazne . 


Papiery. 


Obli. skar. (4%) za 100) rs. (oprocz kup.) 
Bilety skarbu Rrólestwa Polskie. (4%/4,/,) 
Listy zastawne białe lf okresu (oprocz 
kupona) (4%) . za 100 zły. 
Listy zastawne białe Il okresu. (oprocz 
kuponu) (4%) . - 1a 15 rs. 
Obligacje cząstkowe aa 500 zł. (oprócz 
kuponun) (4%) 2 2 + « . 
Cert. banku ma obl. cz. Mt. A na 300 zł. 
exoi? lit. B. na 200 zł, bez proc. 
7 TE: - proceatowe (50%) 
Dowody Komi. Centr: Likwid. za 100 zte 
Newa rossyjska pozyczka z roku 1854 
" _ procz kaponu (5%) . « . . 
0: í 30. OGŁ ix roku 1855 
Akcje Głównego Towarzystwa Rossyj- 
skiego dróg zelaznych, praemium. . . . 
Qbligi,Współki Żegiugi Parowej w Króle- | 
; stwie Polxkiem, (5%) za rs. 750 |. 
Akcje drogi żelaznój Warszawsko-Byd- | ` 
5 YA skiójipó ra 00 (49,01 . 5 - 
Akcje drogi å aznój, Warszawsko- Wie- 
* deńskićj xa sztukę, praem. . . 
W e x le z dnia 18 b. m. 


MAE 28 (Ze Nord.) ` 
ZOZ Z ZO Z DC ZE CZZZ) 4 
(DONIESIENIA. 


_ Znane i powszechnie cenione dzieło Dra Henryka 
Will pod tytułem: ANLEITUNG ZUR CHEMISCHEN ANA- 
LYSE, w polskim przekładzie, Karola Lilpopa, zaajdu- 
ję się, obecnie pod prassą i w krótkim jaż czasie 
wyjdzie wraż z tablicami na widok publiczny. 

(Nr 574—4). 


PRZYJECHALI DO WARSZAWY. , ob. z .Perespy nr 613, Za: 
ix JezierskiKarol hr. z Miń- darzewski Józef ob. z.Sło- 
ska nr 613,. Kądłubowski , nima nr 601. ; 
Leonard ob.;z Łęczycy nr ob. z Klembowa nr 584., 
WYJECHALI Z WARSZAWY, 
Dębiński , Tytus ob. do 
Niestempowa, Krukowieeki 
Adam hr. do Popnia, Mnie. 

wski Fel. ob. do Kutna, 
476, Lachcicki Cypr. dym.  Hałczyński Stan. ob. do 
Lublina, br. Hauke Józef 
sztabś - rotmistrz gwardji 
do Paryża, Herteuac Alexi 
restauratór do' Krakowa, 


mirski Wł, 


go” Litewskiego  nr-415, v Rozen-Matias bankier do - 
Rostworowski Fel: ob. z Le-> «Drezna,,; hrabia Radołiński 
sznowoli nr 613, Rohland Wład. szambelan dworu 
N. króla Pruskiego do Ber- 


KURS. GIEŁUMY WARSZAWSKIEJ. 
dnia 15 Grudnia 1858 roku. 
żądano 


płaoguo 
Rs, | kop. 


Rs. ! ken, 


ły de facto złamane i anarchja panuje w Rumunji. | nego stronniętwya w narodzie. , wai | B10, | ne 1. spłóchii j : 
da sę. „. (/ńdependancć Belge). | | ..Rząd zajmuje się gorliwie projektami praw, któ- "Sg ogol, bia, skaza rr ród wA ed | 
— omiteaF de ła Plotte stódjuje najstarańnićj | re zamierza przedstawić ciału prawodawczemu. I M.| — = 1 
kampanje śdgielską w Indjach i często prostuje | tak mówią, że prawo o rozwodzie zostanie przed- Pt cz 
twierdzenia dzienników avgielskich. Czytamy mię: | stawiońe, a prawo o malżefńistwie cywilnem ma si y 
dzy innemi w tym dzienniku:'' fi mod zostać odroczonem. Pogłoski o reorganizacji na- 2 
“lAnglja przygotowuje się ze szczególną wytrwa- | szej armji, utrzymują się ciągle, pomimo“ prze- pod 
łością doinowój kampanji w Iadjach. Posłanowoj- | ciwnych zapewnień rozmaitych daieoników. Nie m 
sko-z.Chin, wyspy, Ceylon, Maurice, z Przylądka, | idzie tu weale według tych pogłosek '0 przerobie- 3 
z Port Natal, wszystkie kolonje angielskie dały | nie landwefu w pewien rodzaj reżerwy, ałe o ra- „Abia ZA ÍRoNa N 107 i 
R E TA Judzi i do Kalkuty bez | dykalną reformę w korpusach officerów. Wielu — gead da Di : % 
żńakomitych officerów pragóęłoby' bardzo” żeby | © /Wartość kuponu bieżącego od obl., skar. Rs, — kop. $8/, 


przerwy. przybywaj „oddziały piechoty, jaźdy i 
artyllerji. OS WOIT TST BIS: ` 

"WI gfważych dniach listopada lórd'Olyde ma 
rozpocząć operacje, które głównię wymierzone bę: 


w tyrńa względzie wprowadzono zasady jakie it 
nieją w armji franeuzkićj.-— Mówią także o proje- 
ktach praw, tyczących, się organizaj handlowéj, 


i rewizji. praw o patentach i t. h RZE ogóle nowy bterczy. 


ad listów zastawnych kop. 28 
BYM ed nowej rossvjskićj pożyczkiiRE. — kap — 


TEATR ROZMAITOSCI. Dziś: Kamień pro- 


dą przeciw królestwü(Oudesiss oi mosżóywy 7 
Wyłożywszy plan lorda Clyde, Moniteur de la 
Flotte dodaje: ": > ob oźdwóje EEIE ETE i 


£ pri 
"TEATR WIELKI. Jutro: Hugonoci, pan Rei- 


rząd postępuje z największą ostrożnością, nie 0- | 
rzą Pp 41 p! a dat dy ęk R chatd 'przedstawi rolę Raala. í O usi4A8 44 


| puszczą op drogi prawości ani na chwile. Obawy 
Ungra.— Wolno drukowac. — Warszawa dnia 4 (16 Grudnia 1858.— Starszy Cenzor, F. Śobieszczański. . 
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W Drukarni J. 


